
w  Lublinie dnia 9 Kwietnia 1817 Roku*

7 0 9 9  K O M M I S S Y A
W O J E W Ó D Z T W A  L U B E L S K I E G O *

S to s o w n ie  do o deb ranego  R e s k r y p tu  f to m m is sy i  R. W o y n y  d. 
22 b .m .  i r. Nro  2491 u w i a d a m i a ,  iż w  Biórze H. W o v ł ^  o d ‘ y -  
w a ć  się będz ie  dn ia ,  9 K w ie tn ia  r.a. o godzin ie  9 r a n n e y  li* y -  
t a r y a  na dof taw e F u r a ż u  dla W o y s k a  na 2 i 3 K w a r t c ł  r . t .  i 
w s k u t e k  t a k o w e g o  poleca h o n im issa r fccm  O l w o ó « w y m ,  
P r e z y d e n t o w i  M ias ta  L u b l i n a , i i n n y m  Z w ie r z c h n i k o m  O m i ń  
p r z e z  w sze lk ie  s to p n ie  Pub l ikacy i  p o d a ^  do w ia d d jm  ś i że I W -  
t a c y a  p r z e d s ię w z ię ta ,  b ęd z ie  o raz  do ło żen ie  w s z e lk ie y  usUnoscs 
i s t a r a n ia ,  a b y  ta  w i a d o m o ś ć  każdego a sZczególniey- pos iada-  
c z o w  D ó b r  Z ie m sk ic h  doszła* —+ PUnkta  w a z h i e y s z e  s ą  na-  
s tę p u ią c e  —

1. D o s t a w a  F u r a ż u  Zacznie się od  i M a ja  r.b*
2. P r e t i u m  liści od k tó re g o  l e \ t a c y e  n a  i n n i e y  ( m i r u s )  

ro zp o cząć  się m a ią  oznacza  się s to s o w n ie  do d e k ia ta c y i  K or ­
p u s o w y c h  s t a n o w is k  WT pas tę ]  u i ą c y  sposób  —*•

a) Dla  P u ł l  tl 2 F u ł a n ó w  k o r tsy s tu  ącego W L u b n r tn -  
,  w ie  za  r a c y ą  i edne  F u r a ż u  k o m p le tn ą  z łp .  1 gfc 6. 

h)  Dla k o m p an i i  2 p o z y c v in e y  p ie szey  k o n sy s tu ią  e y  
w  P u ł a w a c h  z łp .  i gr. 10.

3. R acya  i ed n a  k o m p le tn a  F u r a ż u  i e s t  11* K w a r t  O w s a  
m ia ry  W  a r sz a w s k ie y ,  »o f u n t ó w  S i ą n a ,  4 f u n ty  S ło m y .  (Je-  
t n a r  t r z y m a  12* f u n t ó w  W a r s z a w s k i c h .  —

4. D o s t a w a  F u r a ż u  dz iać  się ma w  d o b r y m  g a t u n k u  w  
m ia rę  p o t r z e b y  n a y m n i e y  z g ó r y  n a  p ięc iodn iow ą  D y s t r u b y c y e  
a to za K w i tam i  D o w ó d żc ó W  K o rp u so w y c h ^  k tó re  p ieczęc ią  0- 
p a t r z o n e  b y d ź  maią.  - «

g* P u łk  2 H u ł a n ć w  p o t r z e b o w a ć  będzie  M ies ięczn ie  2200,  
r a c y i  k o m p le tn y c h  fu ra ż u  m n ie y  w ię c e y ,  k tó ry  m a  b y d ź  d o s t a r ­
czamy do m ieysca  k o n s y s t e n c y i  S z t a b ó w  S z w a d r o n o w y i  h i*ko 
tri i d a  L u b a r t o w a ,  P a r c o w a ,  O s t r o w a ,  W o ł k i  Z a  b łot  k iey  ł 
łLęezny.  Kom pania  d ruga  p o z y c y  i na  A r ty le ry i  p i e sz e y  p o t rz e ­
b o w a ć  będzie  m n i e y  w i ę ę e y  racy i  k o m p le tn y c h  F u r a ż u  Mie­
s ięczn ie  78ÓO. —* ; ,



6. D ostarczyciele podawać będą do Kommissyi R. W o y n y  
po Każdym up łyn ionym  Miesiącu LiKwidacye w sp arte  K w itam i, 
poczym  po z łożoney L ikw idaćyi należność przypadająca W ypła­
coną będzie z Hassy W o y sk o w e y  w  g rubey  s reb rn ey  m one­
cie Kurs w  Kraju maiącey. —

7* Staw aiący  do Licytacyi fcłożyĆ pow in ien  Vadia Które 
po ukonczoney L icytacyi na tychm iast zw rócone  b ę d ą ,  oprócz 
tego Który się p rży  Licytacyi u trzym uie . —  * >

V. j  JUm zaw arciU K ontrak tu  na Kaucyą W yhiienio-
ne będzie - -  k tóre  połow ę w ypadaiącey  M iesięczney należyto* 
sci w ynosić  pow inno. J

8. Jnne  punk ta  p rzy  sam ey L icy tacy i odczytane  i do w y ­
rozum ienia Każdemu ochotnikowi podane będą.

Dublinie dnia 29 Marca 1817 roku.
DOMAŃSKI Prezes Zabielski S. j*

7334’ k o m m i s s y a
W  o j e w ó d z t w a  L u b e l s k i e g o .

i°PiS ” OWO zaci^ i n e g° k o łn ie rz a  zbiegłego ż
z  w s z e lk a T r ^ ł  6°  W W o je w ó d z tw ie

I  ’ w yśled zon ego  ch w ytać  i do nay-
b h zszey  K om endy W o y s k o w e y  odstawić. —

O  *

D am eluk  Jaśko , S y n  Jana i K a tarzyny  z G m iny  Terehińa 
O b w o d u  Hrubieszow skiego, tw a rz y  o h rąg łe y ,  nosa ściągłeco 
oczow  s iw y c h ,  w ło só w  ciemnobląd. —  fa £ »

w  L ublin ie  dnia 31 Marca 1817 roku.
DOM AŃSKI Prezes Ząbieiski S. j ,

S3o3 K O M M l S S Y A
W o j e w ó d z t w a  L u b e l s k i e g o .

U w iadom iona od delegacyi Zariągowey O bw odu L ubelsk ie­
go ze M ateusz Sągotowski W ło ś c ia n in  z W s i  W z g ó rz a  
dla ochronienia  się od s łużby  W o y s k o w e y  Uciał sobie t a l e *  
u  p raw n y  ręki poleciła Kom m issarzow i O b w o d lw e m t  po w y !  
p ro w a d za n iu  sledzctw a oddać go do Sądu p oUcT  p f “ r aw c7ev
po rozciągm en.e kary , dla usunięcia podobnych z d r ó i n o L  Rom* 
m issy a  W ojeW ódzka udziela n in iev«/e  " . 1
«  su ro w y ch  ka r  iąkie p r a w . ‘̂ “ ^ e t ° s wń . dc z a b lti
gać n ieom ieszka , d o d a l i  razem  i ,o Te w J ^ p Z a  chcący  
się ty m  sposobem  uwolnić od W o v s k a  no * ™ aw a cil J Y  
k ład n y m  ukaran iu  do tegoż oddanym  będzie. ^ ° Wym 1 pI 

w  Lublin ie  dnia 7 Marca lfti-i J. u
DOMAŃSKI Prezes 7 , 8 *7 ... s  .Aabielski a. j .

6638 K O M M I S S T  a
W o j . w S d z t w a  L u b e l s h i o g o .
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%



styna Swirskiego który iest rodem ze W s i  Łuszczowa ObwoŁ 
du Lubelskiego * Syn Michała i TereSsy KodzicóW tyjących 
zamieszkałych w  Łaszczowie, ma lat 24, twarzy póciągłey, 
cery rum ianey, czoła wysokiego, oczów szarych, nosa długie­
go, ust m ałych, brody ściągłey, w łosów  blądciemho, trzyma 
miary Arszynów 2 i W ersk  6 zbiegł 14 Marca 1817 roku. 

w  Lublinie dnia 7 Marca 1817 roku.
DOMAŃSKI Prezes Zabielski S. j.

6191 k O M M l S S l T A
W o j e W ó d z t w a  L u b e l s k i e g & i

Kilka razy iuż się wydarzyło źe schwytanego zińega W fiy . 
Skowego przyprowadzili chłopcy , niemaiąoy iak po lat i3cie « 
itaywięcey i5cie bez żadnego wywodu Słownego, lub z niei 
dokładnie przez W ó y ta  Gminy sporządzonym .--  Ody to do­
wodzi że przepisy wydane co do dania dostateczney i pew ney 
eskorty do transportowania zbiegów W oyshow ych nie są za­
chowane, co pociąga za sobą że zbiegowie transportowani żhay- 
duią łatwość do powtórney ucieczki, Kommissya W ojew ódzka 
przelęta ważnością Ńaywyższych Kozltazów o scisłe Śledzenie 
i dalsze transportowanie ZbifegOw WoyskoWych, nakazuie su­
rowo i pod odpowiedzialnością ażeby do transportowania, Gmi­
ny dawały ludzi pewnych mocnych wiek przyzwoity mąiących, 
gdyby bowiem wydarzyło się że zbieg schwytany ż trans­
portu Uciekł , zwierzchność mieyscowa ód którey straż dó 
transportu dódaiia do odpoWiedzi Wedle całey sliroWości pra­
w a  p o c i ą g n i ę t ą  b ę d z i e ,  równie stanie się odpowtedziahm n 
W ó y t  lub Burmistrz który zaraz w  Gminie gdzie iest S c W v  
tany Dezerter nie Sporządzi W yw odu  słownego, obeymuiące- 
go Nazwisko zbiega, Półk ż którego uciekł, inieysce końśy- 
ftencyi tegoż przez które mieysca przechodził, w  których karcz­
mach lub Miastach żywność kupował — nakoniec wszystkich 
szczegółów kto się stał z W ładz  lub Mieszkańców winnym 
Iż dezerter z W oyska tyle kraiu bez dostrzeżenia i Schwyta­
nia przeszedł. W W .  Kommissarze Obwodowi czuwać bę­
dą aby nie dokładnie sporządzone wywody słowne, zaraź sproi 
Sto wane zostały , i wraz z Dezerterem do Komrnissyi W oie-  
wódzkiey odesłano, która się upomni u W ład z  o ukaranie po­
dług praw każdego kto w innym  łatwego przeyścia, lub prze- 
fchowania dezerterów okaże się, i dokonanie tak licżnych w  
tey mierzó przepisów niszczy.

w  Lublinie dnia 154 Marca 1817 roku.
DOMAŃSKI Preżes Zabićlski Sekr. j.

7 i 84 K Ó M M I S  ś t A
W o j e w ó d z t w a  L u b e l s k i e g o .

Gdy Licytacya na wydzierżawienie dochodów Miaśtd f e *  
hogroda iarmareznego , targowego i akcyzy, Gd wina w  dnitf



„  uęuzie. —  uena a o
punowana wynosi. —

z dochodu iarmarcznego i targowego złp  
W  , akcyzy od w ina —  3o

edzie nnyJm  ™ ° < n\kó w abY w  pow yższym  terminie zgłosili się 
g ym  dalsze kondycye odczytane zoftaną.

w  Lublinie* dnia 30 Marca 1817 roku. /

DOMAŃSKI Prezes Zabielski S. i.

5343 K O M M I S S Y A
o j e w ó d z t w a  L u b e l s k i e g o .

Zaleca m nieyszym  wszystkim  władzom  m ieyscow ym , aby 
kazali ściśle śledzić zbiegłego z Pułku 6 Piechoty L in iow ey  
żołnierza Jana Sztevnera rodem z W s i  W oycieszkow a  Obwo­
du i W ojew ód ztw a  Lubelskiego, twarzy pociągłey ospow atey  
oczu iasno s iw y ch , nosa m ałego, w ło só w  iasno błąd, czoła  
wysokiego, wzrostu arszynów 2 wersk 6 3/8 takowego po w y ­
śledzeniu do naybliższey kommendy W o y sk o w e y  odstawić sta­
rali się, a to skutecznie do O dezwy J W . Rautensztrauch Je­
nerała Dyżurnego pod dniem 3 t. m. nadesłaney.

w  Lublinie dnia 7 Mca Marca 1817 roku. —

DOMAŃSKI Prezes Zabielski S. j.

4215 K O M M I S S Y a
W o j e w ó d z t w a  L u b e l s k i e g o .

W sk u tek  Rekwizycyi przez Dyrekcyą Policyi L w ow sk iey  
pod dniem 8 b. m. Nro 665 uczynioney , poleca śledzić Jana 
Nowickiego ktoren służąc w  W a r a c h  u Austryackiego Nad­
wornego Radżcy Pana Mitray popełnił kradzież przez zabranie mu 

l .  W ielką 1 małą wazową, łyszkę srebrne 
s. Łyżek srebrnych sto łow ych ośm  

- 3* N ożów  w  srebro oprawnych ośm  
, • 0 śn I  ^ancuzkiey  roboty, i dwie odmiennych grabek i 
uciekł —  Tenże iest wzrostu w ysok iego , m ocney p o s ta w y ,  
okrągłey, dobrze ruimaney tw arzy , nad lew y m  okiem ma 
znak przecięcia >—  wczasie ucieczki miał na sobie kaszkiet
k ciemnego sukna, tudzież, frąk ciemop zielony z żółtem i gtizi-'-'V

ami s uzy on lat 12 w  Gwardyi Francuzkiey , i m i a ł  przy^fe^ 
BabanowiczaCitWa * Z a le w s k ie g o  Magistratu i od nieiakiego

W Lublinie dnia 23 Lutego i 8 i7 roku.

DOMAŃSKI Prezes Zabielski S. j.



DODATEK do Dziennika Nru 14,

(^>zyn i się doniesienie, iż wskutek wyroku pod dniem gtvm 

Marca 1817* zapadłego; W ieś  Rozwadowek z przyległościami 

Sukcessorow W aw rzeńca AVyszmonta, i Bazylego Chroście- 

howskiego dziedziczna, dnia i6go Stycznia 1816 roku Era­

zmowi Zarańskiemu za summę 20000 przysądzona, na dniu 5. 

Maia r. b. 18 * 7 w  Trybunale Cywilnym Iszey Instancyi W o ­

jewództwa Lubelskiego ostatecznie licytowana będzie*

w  Lublinie dnia 31 Marca 1817 roku.

....

ERAZM ZARAŃSKI.



f * - V
o t aoc

m

- • ; ~  7 f

■'•' ’ ;.*?& 7. ćh  ,

, v t r’ f  f r ” ’ * f  r £  i

• - . S:r : - ,r ..... • .

.

r


